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Kwartalnik „Problemy Ocen Środowiskowych” wydawany cyklicznie w latach 1998 – 2012, 

przez EKO-KONSULT był jedynym wydawnictwem w Polsce, poświęconym wyłącznie ocenom 

środowiskowym planowanych inwestycji oraz strategicznym ocenom oddziaływania na 

środowisko. Dla praktyków OOŚ, ale również dla osób początkujących może nadal stanowić 

wartościowe źródło wiedzy np. w zakresie prezentowanych case study i przeglądu 

stosowanych metodyk - w tym kontekście znaczna część artykułów zachowuje sporo 

aktualności. 

 

 
 

KOWAL 

 

 Chcemy, aby na stronach naszego pisma utrwalony został ślad pamięci o Doktorze 

Andrzeju Kowalczewskim. We wrześniu przyjaciele położyli przed Stacją Hydrobiologiczną 

Uniwersytetu Warszawskiego w Pilchach nad jeziorem Roś potężny granitoid z wyrytym 

podziękowaniem za radość, jakiej dostarczało życie przy Nim. Niestety radość tę przerwało 

w maju tego roku, to, co nas wszystkich czeka - fizyczny koniec, przeprawa na drugi, już 

tylko serdeczny brzeg. Piszemy o brzegu, bo właśnie brzegi były dla Andrzeja strefą 

rozmyślań nad ekologią.  

 Kowal był ekologiem nietuzinkowym. Związany z wyróżniającą się szkołą 

hydrobiologii Uniwersytetu Warszawskiego szybko odczuł potrzebę wykorzystania swej 

wiedzy w praktyce ochrony środowiska oraz w szeroko rozumianej edukacji ekologicznej. 

Dlatego znamy Go nie tylko z wysublimowanych badań ichtiologicznych, ale przede 

wszystkim z licznych ocen środowiskowych, trafnych ekspertyz przyrodniczych oraz z 

wdzięcznych i ciepłych filmów dla dzieci (Spacery z Dziadkiem). Nade wszystko jednak 

pamiętał nie tylko o rybach i dafniach, ale o wszelkich ludziach, których spotykał. Traktował 

ich jak studentów, po uniwersytecku, niby od niechcenia rzucając trudne naukowe 

skojarzenia, usłużnie czekając na polemikę, zawsze wtrącając ogólniejsze refleksje. Mnożył 

wątpliwości wszędzie tam, gdzie starano się podejmować szybkie decyzje. Dostarczał 

trafnych skojarzeń, które można było rozpisywać na wielu stronach.  

 Działał w ministerialnej Komisji ds. OOS, był Redaktorem Naczelnym „Parków 

Narodowych”, napisał wiele ciekawych zdań o wpływie sieci drogowej, a zwłaszcza dróg na 
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ekosystemy lądowe i wodne. Wielu pamięta Go jako sprawnego Dyrektora Instytutu Zoologii 

UW i firm konsultingowych z dziedziny ochrony środowiska. Zajmował się przeróżnymi 

sposobami biologicznego podczyszczania i oczyszczania ścieków, współtworzył z 

rozmachem polską strategię edukacji ekologicznej.  

 Właśnie w Pilchach, na Mazurach założył i prowadził stację badawczą, jedno z tych 

uniwersyteckich miejsc, gdzie edukacja odbywa się nie przy tablicy i komputerze, ale na 

brzegach jezior, rzek, pól i lasów oraz na brzegach różnych dyscyplin naukowych oraz tak 

zwanego życia. Rozdawał skarby swoich doświadczeń, fascynacji, bez pokwitowania 

rozrzucał pomysły, rady i zachęty. Potrafił wznieść się ponad belferską sztampę ozdabiając 

eksperckie wywody wspomnieniami z wodniackich, speleologicznych, a także kulinarnych i 

towarzyskich przygód. Poważne rozmowy na tematy wpływu czegoś na coś odbywały się 

tradycyjnie w Jego uroczym mieszkaniu. Tam też obok faszerowanego szczupaka pojawiały 

się kowalowe limeryki i zaskakujące ekologiczne spostrzeżenia w rodzaju „ornitolog nie musi 

umieć fruwać”.  

 Byłeś Kowalu przyjacielem naszym i naszego pisma, podpisujemy się pod wiecznym 

napisem na kamieniu. 
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